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Lednickiego. Sytuacja polityczna w Polsce. — Polska a Anglja. — Polska a Łotwa. Sprawy mniejszości na 
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Sytuacja polityczna i.$ospodarcza w ZSRR. — Sytuacja polityczna na Litwie. Sprawy mniejszości na Li- 


twie, 


POLSKA A JUGOSŁAWJA. 
WIZYTA MIN. MARINKOVIĆA. 


Prasa francuska 2.XII omawia podróż do War- 
szawy ministra Marinković'a: 

Le Journal (w art. St. Brice'a) zaznacza pewną 
oziębłość, która dotychczas panowała w stosunkach 
między Polską i Jugosławią. Jest to tembardziej dzi- 


wne, że Jugosławia stanowi główną ostoję Malei En- - 


tenty, do której należy Rumunja, będąca w sojuszu z 
Polska. Jest to jednak węzeł niedostateczny dla zró- 
wnoważenia łączności, istniejącej między Polską a Ita- 
Ja poprzez Węgry. Wobec tego, że podróż ministra 
Marinković'a miała jedynie na celu przełamanie lo- 
dów między obu krajami, zasługuje ona na uwagę już 
choćby z tego tylko tytułu. Wziąwszy jednak pod u- 
wagę obecne okoliczności należy, być może, więcej je- 


* szcze oczekiwać po tej podróży, Wywołana jest ona 
' koniecznością odpowiedzi na taktykę demagogiczne- 


go przelicytowywania, które przyjęła Italja w spra- 


wie rozbrojenia. Taktyka ta zagraża wszystkim na- 
„modom, które przeciwne są rewizji traktatów, raczej 
*— rewizji warunków wojskowych. Tym sposobem po- 


ditylkia włoska wytwarza obecnie zbliżenie między 
Polską a Jugosławią, które powinny się porozumieć 
co do wspólnej akcji w Genewie, 

La Liberté zamieszcza obsz. artykuł swego 
korespondenta w Białogrodzie, który wskazuje na do- 
niosłość podróży ministra Marinković'a nietylko z 
punktu widzenia rozwoju stosunków handlowych mię- 
dzy Polska a Jugosławją, co w wyniku powinno mieć 
odparcie ofenzywy gospodarczej, prowadzonej przez 
Niemcy w Jugosławii, lecz również, jak dziennik przy” 
puszcza, z tego względu, że „obecne 'odwiedziny w 


Warszawie jugostowiañskiego ministra spraw zagria- 


nicznych oraz zapowiedziana na styczeń podróż „do 
Białogrodu ministra Zaleskiego będą miały w wyniku 
przystąpienie Polski do Małej Ententy”. 
Prasa niemiecka z dnia 2.XII, podaje notatki o 
przyjeździe min. Marinković'a do Warszawy, nad- 


 mieniając, że będzie on miał sposobność do omówie- 


nia szeregu spraw, interesujących obydwa kraje. 


SOSA WAY PPO PS ከክ. 


Berliner Tageblatt 2.XII, informując w koresp. z 
Warszawy o przybyciu min. Marinković'a, zaznacza, 
iż min. Zaleski, który w najbliższych dniach udaje się 
z wizytą do Londynu, powrócił na kilka dni z Paryża, 
aby przyjąć jugosłowiańskiego ministra spraw zagr. 


POLSKA A NIEMCY. 
PROJEKT A LEDNICKIEGO. 
SYTUACJA POLITYCZNA W POLSCE. ` 


Wiener Neueste Nachrichten 2.X1I, w koresp. z 
Berlina piszą: „Od czasu, kiedy sen. Borah podczas 
wizyty Lavala w Waszyngtonie jawnie wyraził zapa- 
trywanie, że uspokojenie Europy nie nastąpi przed 
zrewidowaniem kwestji korytarza pomorskiego, usi- 
łuje propaganda polska w Ameryce, posiłkowana 
przez Francję, gorączkowo zatrzeć wrażenie tezy 
Boraha. Do tego samego celu służy najnowsza pro- 
pozycja, wysunięta przez przewodniczącego polskie- 
go komitetu paneuropejskiego Aleksandra Lednickie- 
go. Lednicki oświadczył się za polsko- niemieckim 
paktem nieagresji pod warunkiem, że wschodnie Pru- 
sy będą zdemilitaryzowane i że przywóz towarów pol- 
skich do Prus Wschodnich zwolniony zostanie od cła. 
Możno powiedzieć — pisze dziennik, — że trzeba spo- 
rej dozy zuchwałości, aby publikować tego rodzaju 
rozwiązanie. Osławiona propozycja  Lednickiego w 
gruncie rzeczy sprowadza się do tego, że Polska o- 
trzyma nietylko gwarancję co do korytarza, lecz 
oprócz tego zapewni sobie wpływ na wschodnie Pru- 
sy w drodze pokojowego przenikania. Metoda ta wy- 
daje się panom z Warszawy widocznie wygodniejszą, 
niż metoda zamachu stanu według wzoru Wilna. Zna- 
miennem jest przytem, że Polacy lansują ten plan 
drogą przez komisję europejską. P. Coudenhove-Kal- 
lergi, wymieniany dziś jako kandydat do nagrody po- 
kojowej Nobla, występuje też od niejakiego czasu z 
wysoce bałamutnem, niejako trójwymiarowem roz- 
wiązaniem zagadnienia korytarza, które dowodzi zdu- 
miewającej nieznajomości faktycznych stosunków, 
Wystarczy stwierdzić, że nawet i dyskusja na tej, lub 
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-podobnej podstawie, nie wchodzi dla Niemiec w ra- 


chubę”. led ola el 

Germania 2.X11, w koresp. z Katowic pisze, że w 
całej Polsce panowało oburzenie z powodu wystawie- 
nia w Berlinie sztuki „Granica płonie'. Teraz zaś 
Polacy wystawili w teatrze katowickim sztukę „Kai- 


zer”, a dołączana do programu przedstawienia kart- ` 


ka podaje do wiadomości, że tę sztukę wystawia sie 
celem dodania ducha ludności górnośląskiej. 

Autor dowodzi, że wystawianie sztuki, poniżają- 
cej b. cesarza niemieckiego, przyczynia się tylko do 
zaostrzenia naprężenia między obu narodami, „Al- 
bowiem jest rzeczą nieslychana — pisze dziennik — 
aby naród górnośląski, nad którym ciąży od dziesię- 
ciu lat tragika narodowościowego  rozjatrzenia, zo- 
stał znów doprowadzony do nowego wzburzenia i to 
teraz, 809 zaledwie uspkoiły się nieco namiętności po 
ostatnich wyborach“. 


Berliner Tageblatt 2.XII, w koresp. z Warszawy 
p. n. „N. D. Ein Kapitel aus Polens Gegenwart" oma- 
wia obszernie działalność stronnictwa narodowego i 
podnosi, że zawsze od chwili swego powstania w 
okresie przedwojennym — było ono nastawione prze- 
ciwko Niemcom i marzyło o Polsce pod protektoratem 
carów. rosyjskich. To stronnictwo wyobraża sobie pań- 
stwo polskie w oparciu tylko o czysto polskie żywio- 
ły i jest zdolne w ciągu kilkunastu godzin przedsta- 
wiać wielkie reformatorskie projekty ustaw, głównie 
jednak zmierzające do ograniczeń innych narodowo- 
$ci i klas. Stronnictwu temu dotychczas nic nie udało 
się przeprowadzić bądź to z winy jego programu, bądź 
też z braku szczęścia. Po wojnie na czoło życia pu- 
blicznego w Polsce wysunęli się legjoniści Piłsudskie- 
go, którzy od 1926 r. stronnictwo narodowe zupełnie 
usunęli od wpływów i najbardziej bezwzględnie je 
zwalczają. Obóz marsz. Piłsudskiego nie przywiązu- 
je wagi do imponowania szumnemi projektami i kła- 
dzie nacisk na sposób wykonywania przepisów. Jed- 
nak przeciętny obywatel, przyzwyczajony przedtem 
przez narodowych demokratów do pięknie brzmią- 
cych paragrafów, spokojnie zasypiał oszołomiony nie- 
mi; teraz zaś nie posiada on tego zaufania do para- 
śrafów. Autor uważa doprowadzenie do tego stanu 
rzeczy za brak politycznej zręczności. 

Ostatnie wystąpienia antysemickie jak i inne po- 
sunięcia tego stronnictwa, po części pociągnęły za 
sobą masy, ponieważ były to czynne wystąpienia, zaw- 
sze dla nich ponętne. 

Autor dalej omawia sympatje N. D. do Hitlerow- 
ców, które ida teraz tak daleko, ze czolowi przywódcy 
narodowi uważają się wprost za podnózki radykałów 
prawicy niemieckiej. Stąd wyprowadza autor wnio- 
sek, że solidarność z hitleryzmem polskich nacjonali- 
stów musiałaby pociągnąć za sobą daleko idące kon- 
sekwencje, — a mianowicie: 1) Zawzięci do niedawna 
wrogowie Niemiec muszą zaniechać walki o polskie 
Pomorze, Hitler stawia bowiem odebranie tei ziemi 
na czele swojego programu, — a więc za możliwość 
wprowadzenia rządów faszystowskich w Polsce po!- 
scy nacjonaliści wyrzekają się tej ziemi; 2) dopiero 
niedawno używali oni wszelkich wyzwisk przeciwko 


Hitlerowcom, a dzisiaj idą pod ich komendę; przez 
to tracą prawa uważania się za polskich patrjotów i 
wyrzekają się na przyszłość walczenia o „godność 1 
honor Polski". 

POLSKA A ANGLJA. 

Berliner Tagbl. 2.XII, zaznacza, że wizyta min. 
Zaleskiego w Londynie będzie pierwszą wizytą pol- 
skiego ministra spraw zagran. w Anglji i narazie nie 
jest wiadome, jaki jest jej cel. Podawane uzasadnie- 
nie jej, że była ona postanowiona już za lorda Rea- 
dinga, nie jest wystarczające. 

POLSKA A LOTWA, ; 
SPRAWY MNIEJSZOŚCI NA ŁOTWIE. : 

Pedeja Bridi 27.X1, (Ryga) w art. wst. p. n. „Po- 
lonizatorzy nie drzemią” pisze (0. wznowieniu przez 
przywódców mniejszości polskiej na Łotwie, a szcze- 
gólnie przez księży polskich, agitacji wśród ludności 
polskiej i białoruskiej za niewstępowianiem młodzieży 
polskiej i białoruskiej do szkół łotewskich, Dziennik 
podkreśla, że rolę zamkniętego Związku Polaków od- 
grywa obecnie na Łotwie T-wo Rolników Polskich, 
znajdujące się pod kierownictwem „znanego z anty- 
państwowej działalności” posła na sejm łotewski Ła- 
pińskiego, Dziennik zwraca uwagę rządu na koniecz- 
ność przeciwdziałania ponownie wzmagającej się fali 
propiagandy polskiej na Łotwie. 

Pedeja Bridi 28.XI, (Ryga) zwraca uwagę rządu 
łotewskiego na wzmożoną ponownie działalność pol- 
ska w gminach łotewskich na pograniczu polskiem, 
podkreślając, że zamknięte szkoły polskie kontynuu- 
ją swoją pracę potajemnie. Dziennik zaznacza, że ,ro- 
bota polska na Łotwie została umożliwiona przez to, 
że pieniądze z zagranicy wciąż płyną › 

Jaun Vards 28.XI. (Ryga) występuje również w 
tym samym duchu, przyczem podkreśla „antyłotew- 
ską działalność agentów polskich” na Łotwie... 

Jaunakas Zinas 28.XI, (Ryga) w obsz. art. wst. 
ostro atakuje łotewskie mniejszości narodowe z po- 
wodu ich dążenia do stworzenia odrębnego państwa 
w państwie łotewskiem; w d. c. dziennik poddaje suro- 
wej krytyce politykę rządu łotewskiego, idącego na 
rękę mniejszościom marodowym w mmiejszościowej 
polityce szkolnej, Liczbę 565 szkół mniejszościowych 
z 56 tys. uczniów dziennik uważa za wygórowaną w 
porównaniu do 1500 szkół łotewskich z 153 tys. ucz- 
niów. „Łotewski departament szkolny — pisze dzien- 
mik — kosztuje państwo 178 tys. łatów, zaś departa- 
ment szkolny mniejszości narodowych 168 tys. łatów, 
mimo, że mniejszości narodowe na Łotwie stanowią 
zaledwie 1/5 część ogółu ludności". Dalej dziennik pod 
kreśla uprzywilejowanie teatrów mniejsześciowych 
i w szczególności mniejszościowych szkół zawodo- 
'wych, które otrzymują ze skarbu państwa o 80 tys. 
łatów więcej niż szkoły rzemieślnicze łotewskie, W 
końcu dziennik pisze o możliwości utworzenia nowe- 
go rządu łotewskiego z pominięciem mniejszości naro- 
dowych i domaga się — wobec zaostrzającego się kry- 
zysu na Łotwie — znacznego skreślenia funduszów z 
budżetu państwa na rzecz szkolnictwa mniejszościo” 
wego i mniejszościowych instytucyj kulturalnych. 


ZACADNIENIA OGÓLNE 


SPRAWA ROZBROJENIA. 
Times 2.XII występuje z inicjatywą, aby Niem- 


` ርሃ zaproponowały odłożenie konferencji rozbrojenio- 


wej. Dziennik uznaje konieczność odłożenia konfe- 
rencji, jeżeliby miała ona skończyć sie niepowodze- 


niem; uważa to zaś za sprawę przesądzoną, zwłasz- 
cza wskutek osłabienia autorytetu Ligi Narodów w 
związku z konfliktem mandżurskim. „Państwami, któ- 
re moga na ogólnej redukcji zbrojeń majwięcej zy- 
skać, są naturalnie te, które na podstawie traktatów 
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pokojowych już uległy radykalnemu  rozbrojeníu, 
Inicjatywa odroczenia winna przeto wyjść od nich". 
„Times” zapytuje, czy Niemcy są tego zdania, że od 
dziś za 3 miesiące będzie odpowiedni moment dla 
inauguracji konferencji rozbrojeniowej. 

The Daily Telegraph 30.X1, w kor. z Genewy pi- 
sze, że artykuł kor. dypl. tego dziennika w sprawie 
odroczenia konferencji rozbrojeniowej (patrz Nr. 277 
„Przegląd prasy zagr. ) został przedrukowany przez 
prasę kontynentalną i wywołał duże zainteresowanie 
w Genewie. W dobrze poinformowaych kołach ge- 
newskich kwestja ta jest dyskutowana, lecz z pewną 
ostrożnością. Nie uważa się jednak sprawy odrocze- 
nia konferencji do maja za rzecz wyłączoną. 

The Times 1.XII, zamieszcza mowę lorda Rea- 
dinga, w której mówiąc o sprawie rozbrojenia zazna- 
czył, że trzeba zapatrywać się na nią w sposób reali- 
styczny. Podkreślał on, że Liga Narodów dokonała 
wiele dobrego, i dokona jeszcze więcej. 

The Manchester Guardian 30.XI w kor. z Pary- 
ża, omawiając kongres pacyfistyczny, pisze, że nie 
można całego społeczeństwa francuskiego czynić od- 
powiedzialnym za zaburzenia, wywołane przez na- 
cjonalistów i rojalistów; dużą wagę należy przypisać 
temu, że zebranie zostało zaaprobowane przez cala 
prasę prawicową. Autor powołuje się na artykuł 
„Figaro“ i pisze, że dziennik ten posunął się tak da- 
1980, iż grozi gwałtem osobistym zagranicznym mę- 
zom stanu oraz przedstawicielom, W d. c. autor 
stwierdza, że chociaż większość narodu francuskiego 
pragnie pokoju, to jednak nie można tego powiedzieć 
o dużej części burżuazji francuskiej. Dotyczy to spe- 
cjalnie studentów we wszystkich uniwersytetach 
Francji. Autor stwierdza, że Paryż nie jest odpowie- 
dniem miejscem dla konferencyj międzynarodowych, 
z zadowoleniem jednak „M. G.” podkreśla, iż Paryż 
nie jest całą Francją. 

The Manchester Guardian 30.XI, pisze o żywej 
akcji kwakrów w zakresie propagandy za  rozbroje- 
niem. W ostatnim tygodniu odbył się cały szereg ze- 
brań, na których mówcy wypowiadali się za całko- 
witem rozbrojeniem i koniecznością prowadzenia pa- 
cyfistycznej polityki. 

The Manchester Guardian 30.XI pisze, że na do- 
rocznem zebraniu pacyfistycznego stowarzyszenia „No 
more war" w Cheltenham uchwalono rezolucję wzy- 
wającą rząd angielski do wykonania programu całko- 
witego rozbrojenia i zwrócenia się do innych rządów, 
by poszły za tym przykładem. 

Berliner Tageblatt 2.XII, w koresp. z Paryża pi- 
sze, że przedstawiciel „„Intransigeant* zapytywał 
pewną dobrze poinformowaną osobistość francuską, 
có rząd francuski myśli o sprawie przesunięcia termi- 
nu konferencji rozbrojeniowej. Osobistość ta odpo- 
wiedziała, że szereg państw europejskich życzy sobie 
odroczenia i dlatego jest ono prawdopodobne, ale ża- 
den rząd nie chce wystąpić z wnioskiem. 

„W związku z powyższem  doniesieniem parys- 
kiem — pisze dziennik — należy ponownie podkre- 
Ślić, że dotychczas żaden rząd nie poczynił kroków 
u rządu niemieckiego, aby uzyskać zgodę rządu Rze- 
Szy na ewent. odroczenie konferencji rozbrojeniowej. 
Z różnych natomiast miejsc puszczane są dziennikar- 
skie balony próbne. Ostateczne zajęcie stanowiska by- 

oby rozumie się możliwe dopiero wówczas, gdyby 
ze strony państw zainteresowanych wpłynął do Berli- 
na oficjalny wniosek, któryby zawierał dokładne uza- 
-Sadnienie życzenia co do odroczenia". 


Der Tag 2.XII, zastanawia się nad tem, czy na- 
stąpi odroczenie konferencji rozbrojeniowej. Dzien- 
nik podkreśla, że według wiadomości, otrzymanych z: 
niemieckiego ministerstwa spraw zagr. rząd niemiecki 
podtrzymuje termin 2 lutego. Rząd niemiecki jest zda-- 
nia, iż sprawa rozbrojenia posiada tak wielką donio- 
słość, że nie powinno się jej odwlekać z powodu tech- 
nicznych trudności. Zwłoka niewątpliwie znacznie po- 
gorszyłaby stanowisko Niemiec w sprawie rozbrojenia, 
gdyż oprócz Francji żadne inne państwo nie jest za-- 
interesowane w odroczeniu konferencji. 

L'Ere Nouvelle 1.XII, w art. B. Nogaro pisze m. 
in; Wobec zbliżającej się konferencji rozbrojenicwej 
mależy stwierdzić, że ścierają się na świecie dwie te- 
zy sprzeczne z sobą i nie prowadzące do celu. Pierw- 
szą tezą jest „osiągnięcie pokoju przez samo rozbro- 
jenie”, a druga djametralnie przeciwna: „jeżeli chcesz 


` pokoju, gotuj się do wojny”, widzi gwarancje pokoju: 


w zbrojeniach i w sojuszach. Francja powinna zna- 
1626 drogę pośrednią, a to dlatego, że odrzucić należy 
zarówno talk symplicystyczną tezę, jaką jest samo roz-- 
brojenie, jak również i teze bezwzględnej negacji roz” 
brojenia. Przyszła konferencja rozbrojeniowa będzie: 
terenem różnych niebezpiecznych manewrów polity- 
cznych. Dla przykładu cytuje autor Niemcy, dla któ- 
rych pacyfizm nie jest bynajmniej mastawieniem, lecz 
odpowiada on mocnemu postanowieniu tego narodu 
domagania się „równouprawnienia“ w  zbrojeniach. 
Równość ta znaczy ni mniej ni więcej jak możność 
zbrojenia się Niemiec, lub też rozbrojenie Francji, 
Niestety, Anglja nie widzi konsekwencyj ,,stopniowe- 
go i równoczesnego“ rozbrojenia, Rząd francuski, 
wierny protolulowi genewskiemu, powinien z całą 
stanowczością przypomnieć, Ze „jeżeli rozbrojenie 
jest jednym ze środków do przygotowania pokoju, 'to 
celem konferencji rozbrojeniowej jest organizacje po- 
koju“. 

Journal des Débats 1.X11,, w art. P. Bernus'a: 
„Niemcy i pokój” twierdzi, że cel polityki niemiec- 
kiej, do którego zresztą prawie, że sami się przyznali, 
jest stworzenie w Europie takiego stanu rzeczy, któ-- 
ry umozliwilby rewizję traktatów, odebranie przez: 
Niemców obszarów, które musiały zwrócić po wojnie, 
a przedewszyslkiem odzyskanie sytuacji dominują- 
cej w Europie. Nie należy zapominać ani na chwilę, 
że Niemcy nigdy nie wypełniali obowiązków włożo- 
nych na nich przez klauzule wojskowe traktatu wer- 
salskiego. Dlatego też obecnie władze niemieckie ka- 
rzą surowo tych wszystkich, którzy ośmielili się ujaw- 
nić rzeczywisty stan zbrojeń Reichswehry. Głosy 
szezerych pacyfistów, jak prof. Foerster'a, są coraz 
rzadsze w Niemczech, natomiast odzywa się coraz 
głośniej Schacht, który nawołuje do zniszczenia pla- 
nu Younga i domaga się oddania Niemcom kolonij. 
„Obecny moment byłby jak najmniej odpowiedni dla 
czynienia podarków państwu, które widziałoby w tem 
czynie jedynie popieranie swej polityki wywrotowej. 
Ci, którzyby w jakikolwiekbądź sposób przyczynili się 
do urzeczywistnienia niemieckich ambicyj, byliby sza- 
leńcami, gdyż Niemcy pracują przeciw pokojowi”. 

L'Echo de Paris 2.XII, (w art. H. de Kerilis'a) na- 
wiazuje do mowy arcybiskupa londyńskiego kardyna- 
ła Bourne'a i do orędzia biskupa Sagot du Varoux, 
którzy przestrzegają przed zbyt wielkim pacyfizmem, 
który bynajmniej nie prowadzi do pokoju; autor wy- 
raza swe zadowolenie, że obydwaj ci dostojnicy ko- 
¿cielni jeden katolicki, a drugi anglikański zgod- 
nie, widzą niebezpieczeństwo, grożące ze strony fał- 
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«szywych proroków, nawołujących do niespełniania 
obowiązku bronienia ojczyzny nawet wtedy, gdy jest 
ona napadniętą i podszywających się pod autorytet 
Papieża. 


KONFLIKT CHIŃSKO - JAPOŃSKI. 
Izwiestja 30.XI, w koresp. z Szanghaju twierdzą, 
że okupacyjne wojska japońskie — pomimo rozkazu 
wycofania się z poszczególnych okręgów Mandzurji 
do strefy południowo - mandżurskiej kolei żelaznej — 
pozostaną w Kirynie, Cicikarze i Taonanie. Nie jest 
wyłączone, że oddziały japońskie z Cicikaru będą wy- 
cofane jeszcze przed rozpoczęciem rokowań pomiędzy 
Japonją i Chinami. Oświadczenie delegata japońskie- 
go Joszisawy, że Japonja rozpoczęła ewakuację wojsk 
z Cicikaru, nie odpowiada prawdzie, gdyż odbyła się 
jedynie częściowa ewakuacja, spowodowana  nasta- 
niem silnych mrozów. 

Izwiestja 30.XI, zamieszczają koresp. ag. „Tas- 
sa" z Bejpinu o szczegółach wykrytej w Dajrenie afe- 
y dostarczania broni generałowi Ma. Władze japoń- 
skie dokonały licznych aresztowań w Dajrenie í Muk- 
denie. Wśród aresztowanych znajdują się, oprócz Ja- 
pończyków obywatele polscy, litewscy i amerykań- 
scy. W Mukdenie aresztowano obywatela Stanów 
Zjedn. A. P. Freiba, oraz Polaka Bogdanowskiego 
i Litwina Kobeckiego. Wszyscy trzej odgrywali rolę 
pośredników w sprzedaży broni gen. Ma. Aresztowa- 
no również licznych Japończyków zatrudnionych na 
kolei południowo - mandżurskiej, oraz w porcie daj- 
reńskim. Ostatnio zatrzymano w Mulsdenie 3 wagony 
amunicji wysłane z Dajrenu i przeznaczone dla gen. 
Ma. W końcu dziennik podkreśla, że w sprawie do- 
stawy broni dla gen. Ma zamieszany jest wywiad an- 
gielski. 
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MOCARSTWA A Z. S. R. R. 


Cała prasa sowiecka 1.XII, zamieszcza doniesie- 
nie ag. „Tass“ z Waszyngtonu o zniesieniu zakazu im- 
portu sowieckich materjałów leśnych 00 Stanów 
Zjedn. A. P. Ministerstwo Skarbu Stanów Zjedn. A. 
P. powzięło odnośną uchwałę po przedstawieniu przez 
Amtorg dowodów, iż w ZSRR. nie stosowano pracy 
przymusowej. Okręt  ,Christiansbor$" z ładunkiem 
sowieckich materjałów leśnych otrzymał zezwolenie 
wyładowania przywiezionych towarów bez żadnych 
przeszkód. 

Krasnaja Gazieta 29.XI, (Leningrad) w przegla- 
dzie polityki zagranicznej atakuje gwałtownie socjal- 
nych - demokratów, których nazywa pomocnikami 
imperjalistów i burżuazji. I-ga międzynarodówka, 
zdaniem dziennika, dąży do sprowokowania wojny 
przeciwko ZSRR. Również prasa burżuazyjna w ostat- 
nim czasie otwarcie propaguje wojnę przeciwko Z. S. 
R. R., która wg. burżuazji — byłaby najlepszem wyj- 
ściem z obecnego przesilenia gospodarczego. 


SYTUACJA POLITYCZNA I GOSPODARCZA 
W 


LE S. R. R. 


Trybuna Radziecka 29.37 (Moskwa) ogłasza 
szereg danych o kolektywach rolnych mniejszości pol- 
skiej na Ukrainie i Białorusi sowieckiej. Pismo stwier- 
dza niedołężną akcję w licznych kolektywach pol- 
skich, wskazując, że sa kolektywy, które wykonały pla 
ny zakupów zbożowych zaledwie w 40 proc. Szczegól- 
nie źle przedstawia się stan polskich kolektywów rol- 
nych w rejonach marchlewskim, żytomierskim i gru- 
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deckim. Prawicowi opurtuniści nie zwalczają przesą- 
dów drobnoszlacheckich, nie prowadzą pracy antyre- 
ligijnej i pomagają ,kulakom'” w szkodnictwie. W koń- 
cu dziennik zaleca usilną pracę nad oczyszczeniem 
polskich kolektywów rolnych z elementów szlachec- 
kich i burżuazyjnych. 

Zwiazda 30.XI, (Mińsk), omawiając wyniki akcji 
magazynowania lnu na Białorusi sow- stwiendza po- 
ważne niedociągnięcia w tej dziedzinie. Tak np. w re- 
jonie szkłowskim w przeciągu 20 dni listopada wyko- 
nano zaledwie 1,8 proc. dostawy lnu. Dziennik notu- 
je szereg wypadków wyłamania się kolektywów rol- 
nych z pod dyscypliny i podziału zebranego lnu po- 
między poszczególnemi włościanami. Dziennik wnio- 
skuje, że plan dostawy lnu nie będzie zakończony w 
przepisowym terminie 10 grudnia. 

Izwiestja 30.X1, ogłaszają urzędowe zestawienie: 
sowieckiej produkcji książkowej, z którego wynika, 
Że treść znacznej części książek ze wszystkich dzie- 
dzin życia, pomimo cenzurowania rękopisów — znacz- 
nie odbiega od ideologji komunistycznej. Dziennik. 
proponuje założenie specjalnego instytutu wojującej 
bibljografji komunistycznej, któryby kontrolował no- 
we wydawnictwa. Pozatem dziennik zaleca ogłoszenie 
w prasie regularnych zestawień o wybrakowanych 
książkach, tak jal to czyni się dla poszczególnych ga- 
łęzi przemysłu sowieckiego: 


SYTUACJA POLITYCZNA NA LITWIE. 
SPRAWY MNIEJSZOŚCI NA LITWIE. 

Vairas z listopada (miesięcznik litewski) zamie- 
$cil obsz. art., w którym podkreśla, że rząd litewski 
zmuszony został do „stopniowej litwinizacji" polskie- 
go gimnazjum rządowego w Kownie, z powodu boj- 
kotowania tego gimnazjum przez ludność polską. 
„Vairas“ atakuje społeczeństwo polskie, podkreśla- 
jąc, że gimnazjum to pod względem narodowościo- 
wym było najzupełniej tolerancyjne i że wychowywa- 
ło ono tylko w duchu lojalności Polaków - obywateli 
litewskich, czemu sprzeciwiali się Polacy. W tym sa- 
mym artykule ,Vairas" pisze o subsydjowaniu pry- 
watnych gimnazjów polskich na Litwie przez rząd 
polski i podkreśla, że „wobec tego jest rzeczą zrozu- 
miałą, że gimnazjach tych panuje taki duch, jakiego 
domaga się źródło skąd otrzymują one swoje 
środki”. 

Dzień Kowieński 30.XI, w obsz. art. wst. odpiera 
zarzuty stawiane społeczeństwu polskiemu przez mie- 
sięcznik litewski „Vairas”, podkreślając, że szkoła 
polska, oprócz obowiązku wychowania dobrych oby- 
wateli państwa litewskiego, powinna być ogniskiem 
polskiej kultury narodowej. 

Idisze Stimme 28-X1 (Kowno) donosi o poturbo- 
waniu Żydów w m. Żośle przez grupę Litwinów. 

Dzień Kowieński 28.XI informuje o domaąganiu 
się przez grupę studentów litewskich wprowadzenia 
,numerus clausus" na uniwersytecie kowieńskim. Sta- 
nowisko swoje młodzież litewska motywuje tem, że 
Żydów na uniwersytecie jest 27.25 proc. podczas gdy 
procent ludności żydowskiej w kraju wynosi zale- 
dwie 7.58. 

Prasa litewska z 30.XI donosi o zerwaniu przez 
Niemcy stosunków sportowych z Litwą, a to w zwiaz- 
ku z nieporozumieniem, jakie zaszło ostatnio w ob- 
szarze kłajpedzkim, pomiędzy towarzystwami spor 
towemi litewskiemi i niemieckiemi. 


Drukewezo na prawach rękepisu. 
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